
N2 45 (218). Płock, dnia 6 czerwca (24 maja) 1900 r. Rok Ili. 

• r 

• 

PISMO POŚWIĘCONE GLÓWNIE SPRAWOM MIEJSCOWYM. 

VVYC::S::ODZJ: VT ŚRODY I SO:SOTY X.A.ŻD::El<9-0 TYGOD:N'J:.A. 
. 

Numer pojedyńczy k. 5. 
OGl.OSZEN !A po kop . S za wier•z 

\\'ARUNKI PRZEDPl.ATY: Adres wydawnictwa: Pnedplatę i ogłonoata uj· potil•wy h1b ier• aiejsoe. Za następne 
~~ ~ 

l.,..j przy1yłaó Yprł9ł •• ?Hy ~· i. 
W Płocku I w lomty: Rocznie n . 6, Za zmianę adresv. depłaea w Płtcku Ryuk KHeli811y, :I · LAKY aa 1 1troa!1 pe kop . 20 

pólroczn . rs. 2 k. 60, kwartalnie rs. 1 k. ll6. r.Ukoji. 1ię kop. 30. „ YWIZ. 
Za od 11oszenie do domu miesięcznie k . 6. ~~ --- JIK:IOLOQIA YiOllZ iep. ló. 

Z przesyłką pocztową : Rocznie rs . 6, Przedpłatę i ogłosze nia w oddliale Łomżyńskim: 'V Warszayle ~1yj111.u)Ą <i«loueaia 
l' l)/rvc111i•· rs. a. kwartalnie rs , 1 k. óO. przyjmują również ksi ęgar- :ltktplly al• .... ,..... . .;...uy : UllJr& 1--. .... i ), Pio-

Zagranicą. l{ocwie r >. 8. półrocznie ni e i kol porterje vo miastnch Księgarnia Rychtera na Nowy111 Rynku. nie z•rraG•~ lię . „ ....... (S-..rK& li), ••rirMfl• 
!'~. L ~\\ :1r1al111c rs. :ł. i miastcczhcb. (Se11 ...... wb St). 

ADOLF NOW I C K I 
Ajent Ubezpieczeń 

zawiadamia J. J. W. YV. Panów Obvwateli 
ziemskich, że po ś . p. ojcu swoim objąi w Uo­
dzanowie ajentury "Warszawskiego Towa­
rzystwa" i "Przezorności" i jak za życia 
ojca tak i teraz w dalszym ciągu prowadzi ć 
je zamierza na zasauzie otrzymanych nomi· 

nacj i. 

Wszelkie Rejestry gospodarskie 
dla pp. ob ywateli ziemskich z ustQpstwem 

10% w księgarni 

L. BUK IE GO 
W PLO CKU. 

Żegluga parowa na Wiśle 
zawiadamia, że statki parowe kursują. mię­
dzy Warszawą, Plackiem a Włoclawkiern 

i wychodzą: 
z Warszawr do Plocka i \Vlo clawka o 7 '" i 12 w 11. 

„ „ o 9 ra110 i 1 po polud11iu. 

Zmiana księżyca. l:'i lll'll'>Za I, wadra J. ó Ct.llrwca 
o god z. 111. 23 r . 

1Vysok. wody 11a \\'i ś l c J. l czc r. 3 8lÓp - cali 
pod Pl vdiuu1. d. :l 2 10 r 

d. 3 li 3 li 

J. 4 „ 3 I „ 

stal a w ty111 czasie, ki edy ad111in istracja tu, dążących bez żadnego planu w tę lub 
gminna i powiatowa zawieraly w ·ubie za- ową stronę. stosownie do wątpliwych poglo­
razern i część sądo w ą. Kiedy nastąpil roz- sek o większych zarobkach. Spotkatern uie­
dzial, wytączający sądown i ctwo z poJ koili- Jawno w swojej okolicy bandę, ztożoną z 
petencji sfor administracyj uy ch, wiele spraw LO-iu ludzi, którzy by zarobić około rubla 
dawniej r-alatwianych przez aJn1 ini strację, Jziennie przy torrie , chodzili za Lipno i za­

1'e 111perat. w Ploc kn : Cv d. 1 czc i'. 
d. 2 „ 

7 r l p.p 

1 i ,7 23,3 
17,8 21:i,!l 
l 7,7 27,6 
23,ii 29 ,4 

•" pozos tało bez zadosyćuczynie n ia praw nego. wrócili następnie pod Ptock, wiedzeni żą-
17 '4 W ustaw ie marny np. punkt, wedtug któ- dzą znacznych zarobków. 
1 ~ . 
20 6 rego, godzący robotnika bez żadnego św i a- Są to ludzie zbatamuceui, narażem na d. a „ 

d. 4 „ 

.fa1•111t.u•!ci: IV guh. P lockie1: 5 czerw ca w Ra· 
ch1i.u, 11 w Kikol e, 12 w n11awi c, w lli ei. uniu, 
13 cze rw ca w Urubini c , w Cicc l1<l11 owic, 1 ~ cze rw­
ca w Dobr z yniu 11. \\' i• lt\, w horzula ch, I \J w \\' y· 
szogrod zic, w l{arlz~11owie , 20 czerwca w Bie lsku, 
w Sierpcu. 

i 9:6 dectwa, pt~ c i 35 zlotych grzy wny, o sto- wiele przykrości z powodu btędnych infor­
sowa niu .1rJ1rn.k tego przepi su w praktyce macj i,zresztą przeważnie zbiegi od sąsiadów, 
ui e lyszyrny, ale wi<.Jzi1ny zato, że są · iad z którymi ni epodobna porozumiet,', się . Czto­
są. iauowi llabiera w ciągu roku bezkarnie wiek tak.i marnuje się, spęuzając znaczną 
slużącego . Słyszałem niedawno skargę są- część czasu jedynie na poszukiwaniu pracy. 
siada, narzekającego, że cztowiek przywie- Wobec tego przychodzi mi pewna myśl, 
ziony przezeń w jed nyrn tygodniu do s tuż- która należ ycie przez kogoś zużytkowana 
by, w urugi 111 zabrany zostar do folwarku i uzupelniona, kto wie, czy nie wydaiaby 
sąs i eu ni ego, ;1,abrany bez żadnego zawiado· poż;~danego rezulLatu, mianowicie sądzę, że 
111ienia; bylto sluż.tL;Y z roJ ziną, nie kawa- w obeeoych warunkach, konieczne są pu 
Jer. Fakty taki e bynajmn iej ni e ą ouo ob- wsiach biura informacyjne pracy, zarówno 
nione, spotyka s i ę podobne na każuym kro- użyteczne dla pracowników, jak0też i pra­
ku; kto wie nawet, czy nie wpływają one cudawców. 

IV gttb. lo111Żg>iskiej: Duia ó cze rw ca w Z:un­
browic, li cze rwca w Grajewie, 12 cze rw ca w Tr­
koci11i e , 13 czcrwea 11· )bkowi c, w Zaręb a c h Kv­
;ciel11ych, w nlyszyi1c 11, lJ cze rw ca w Jlrul.u, 18 
w Ciccha11owcu, w „Mazo wiec ku, w o~trowiu , -10 
w Wii.ni c, w Stawi~kac h , ''' okolach, w Hólani l}, 
w Szczuczyni e, ~ó cze rw ca w Bad zi,lowie 

Przedstawienie. 11· pi qtcl, Sb . 111. przcdotawi c­
ni e amator~kic 11a. docll ód :;, tra t y ogniowej. UJ. c ­
gra11!\ zo.ta11ill ko mlluja Al. h r. Fredry p. t. „Zcw­
msta z:a mur gra11icz11y". 

uo pell"nrgo stopnia na e 111i grację, demora- Najważniejszą sprawę -kosztów, nieod­
Jizując lud i ll"zwyczajając do koczo wnii;twa. lącz11ycll od zakladania takich instytucj i, 

Ustawa powiaJa następnie, że każda u- daioby się zalatwić w sposób następujący: z Płocka do \\"arszawr o ó, 61 1'. 8 ra110 i 7 wiecz. 
z P locka do Wloclawka o 7 ra110 i I po południu. 
z Wlo cla wka do Plocka i Warszawy o 4 rano. 

o 2 po polllll11iu. 

mowa z robotnikiem winna by ć poświadczo - W okręgu sądowym wiejskim znajduje 
, . I ną przez wójta i przezeit zaregiestrowaną, ~ i ę okoto 2.000 stużących ~·ocznych:. gdyby-

Mysl do projektu. 
1 

nadto wojt wini en opi ekować się robotni-
1 
smy od kazdego. zgodzili się oplacac sktau-

Kalendarzyk tygodniowy 
Swlęcl Kofoloh. lmion:i 

karni. - 1 ieslety, wójt guyby uawet chciat kę 50-cw kopiejkową, uczyruloby to okolu 
Na.tura Juuzka zarówno w życiu puj edy1i.- wprowadzi ć przepis ten w wykonanie, mu- 1000 rb. Gdyby od każdego z naj emników 

czych jednostek, jak i spotecze1i.st w, wy- sialby porozumieć s i ę '/. są<.Je 111 , co i dla czasowych optacać miesięcznie po 10 kop„ 
maga koniecznie zastosowania pew nego ry- 1 wójta jest rzecz'ł 11i e może bm~. uczynitoby to mniej więcej drugie tyle. 
go;· ~, .bez którego n aslęµuj~ !·ozprz<Jż.eni &.1 z powyżs;1,yc li ull'ag wynik~, że ust~11•ę ~godziwsz y się na oplatę, . należaloby 

1 lalu brak ry goru zauwazyc się daje o- n1a111y, ni tJ posiada.111y jed n ~k wykonawco w; k.azdego robotnika JH'ZYjlllowac tylko Z<L 

R.-K&toltclde(O. 1iowla1hkle 

Środa 6 czerw. Norberta Cichvmira 
Cz wartek i Roberta \\ ' i• lawa bl. 

b1:cnie w nasiycl1 stosunkacu pracouawców 1 wszysLkie zaś sprall'y przeprnwauzać µr zez pośreuuictwem biura. Zarządzający biurem 
do pracowników. Czyżby nie byto u na ądy-jes t niepodobie1\st ll' e1n. za powyżsiąoptatą, winien umowę poświad-

Piątek 8 Makoyma \\' r • zcslnwa 
Sobota 9 U'~ licjaua Slawo>la 
:'\iedzie la 10 św. ~ w. Trójcy 
Poniedz. li Bal'llaby 
Wtorek 12 Unufrcgo 

Bog-urniJa 
Hadumila 
'" ysi·vmira 

żad. nych ustaw , regulujących Le stosunk.ir i Tymcza em rJ~O r i pell'11 e uproszczenia czać i dopilno.wać, aby byla zaregiestro­
Otoż ustaw ę taką posia<.Jamy, jakkołlnek sąuowe, w obecnych warun kach są niezbQu- waną przei WOjLa. 
nie oupowiada ona w zupełności obecnym nemi. Widzimy wciąż robotników, watęsa- Należ y pn:ypuszczać, iż pomimo zaregie­
warunko111. Ustawa powyżsw utożoną. zu- jących się bandami od powiatu do powia- strowania wyniktoby przy umowach sporo 

Wschód 8loi1ca o godz . 3 m 40. 
Zacbó <l sloi1ca o godz. 8 w. 16 . 

3) RZĄDCA. 
Jest też i nad czem ulitować ię. Policzki wpadte, 

oczy na wierzchu, jakby wysauzone, a twarz żótta, wo­
skowa. 

Pewno pani myśli, poprawisz się tu u nas. Z pe · 
wnością, bo już mu pórmiski sama przysuwa. Już we 
dwoje zachęcają, jedźże pan, no, nie wstydź że się. 

Purzycki już jel Z widelca mu nie spada. Sma­
kuje mu wszystko. Dopiero też doskonale, u Zakrze­
wskich niguym takiego mi ęsa nie jadl. l legominkę dali. 
Oj! będzie mu jak w raju. 

Od sLo lu ledwo w star. U matki cienko by ro, to 
i brz~ch z w ęzi at, teraz ledwo nie pęknie. 

Zeby aby już nic nie da.wali , bo bym ni e zwtadat. 
Nie dali też nic, tylko pan jeszcze pożarto wat z ka­

mas?.ków, że trzeba je zrzuci ć, a buty d ł ug i e wziąć, bo 
to nie w ka111aszkach do gospodar lwa. No idź p;rn id ź, 
rnzgo8ć się, bo jutro ;1,araz do robut y! 

Wstać rano, o trzeciej już na nogach być, żobym 
ja stary cza em pana nie za wstydzi!. 

Łatwo to po wi edzi eć: zrobię wszystko. Purzy ·ki po-
11 tórzyl to i obie ze : to razy, i pa:iu, a jed nak po paru 
tygouniach, zacz yna przypuszczać, że dtużej nie wytr~y111a. 
Dobrze mu jest, ale to ranne ws>tawanie najgorszPI On 
popro tu chodzi jak pijany. 

O trzeciej być już w podll' órzul 
U Zakrzewskiego ani jednego cblopa o czwartej 

nawet nie byto, stróż nawet spal , a Ln w podwórzu 
roi s i ę . 

Raz pan star ·zy nawet wstali da wal roz po rządzenia. 
Purzycki ledwo nie plakat, taki go wstyd potka!: 

stary wstal wpierw od niego. 

Teraz ekonom budzi go o drugiej, chce koniecznie 
zdążyć, ale już sobie my'li, że nie wytrwa. 

Niech ię co chce dziejol zdechnę z glouu to zde1.:hu ę, 
ale tutaj nie wytrzymam. Powiedziar panu, że go plecy 
bolą , że pew no znów zarhoruje. Zdawaro mu s i ę, że jest 
zupeinie zdrów, wida~ s i ę pomyli!. Przepraszat, ale on 
nie może Lak dużo c h ouzi ć, a na koniu znów, bolą go boki. 

Pan bardzo s i ę krzywi. Taki zawód, cias żniwny, 
gdzie on będzie kogo zukat. Musisz zostać . 

Purzycki 111a skrnpuly. On wie, że powinien być 
pracowitszym, a nie może , bo mu sit brakuje. 

Pan uomyśla s i ę, że pewno pensja mata, gotó w jest 
postąp i ć . Podwyższ\' pan n! 

Niechże mię lljabli bio rą! mówi obie Purzycki, zo­
stanQ! 

ZosLar. Wstaje o trzeciej . Kręci si ę , jak może. Po 
obiedzie tylko jest li Leralnie do niczego. Sam nie wie, 
co robi ć, żeby sen odpędzi ć . 

Takim zawsze „zup ełny" mawia. I prawdę mawia!. 
Już i policzki wyzupelniaty i oczy przestaly straszyć. 
Nie byly już takie „ wyłupiaste" . Ghlopi mawi<tli, że jak 
le111i ga la111i rząd ca z;1wróci, to jakby już czteka potknąl 
i dtawiul siQ. 

Dokuczali n1L1 polrochu . 
No, no, zwo l na pa ni e, zwol na. Będz i e tak ll' :zystko, 

jak sarn pan rozkaże;, l.io tu tylko jeden pan do rnądów. 
Reszta s l użba, ko1iczy drugi. Purzyckiego r ę ka s w ęu ziata . 

S piorę mord <;: jc·dne111u z urugi111. .\le ni e pra ł , mi­
tyguje SiQ; wiu zi, że sa rn pan do prauia siQ nie bierze . 
Zwy111 yśla i skrzr czy . 

I Purzycki emu zapowi edzi a ł : masz co do kogo, mnie 
powiellz. Do bicia nie rwij s i ę, bo człek w gniewie so bą 
nie wladuie. 

Wie to dobrze Purzycki. Pamięta, co zrobi! Za­
krzew ki emu. Zamierzy ł się kij em na kurpia i cala par­
tj a robotnika zeszla z pola. 

'hodźwa bracia zawotali, jednogtośnie, mają nas tu 
„ rozbzijać"! l poszli. Sam ich zwioztem dwoma drabia­
ste rni wozami w niedzielg, a oni w poniedziatek poszli. 
Zak rzewski zębami zgrzytat, ted wom sobie co nie zrobH 
z umartwienia. Tak wspomina Purzycki. 

Jednak r ę ka znów swędzi. 
A chiopi tak jakby namawiali: spróbuj! Usadzili s i ę 

na mnie szelmy, ale zobaczyta, co ja mogę. 
I pokazywat. 
Wymyś l at. karży l. Brzyka pan odprawi!, woźnicy 

przygrozil tern samem. Jednego, drugiego nie kazar 
wolać uo roboty. 

Woj na jednak trwa wc 1 ąz. 

Na folwarku CPle przypotuuuie, wieczory o rządc y 
tylko mowa. 

Nawet dziewuchy są przekonane, że to gorszy pies 
od tamtego. 

N a pi ęty następuje, co dzień kogo zwymyśla. 
Ch wali0 Boga, pacierza nie mowić tylem lat robi­

wali i dobrze byto i z jenszyclt wsiów na odrobek przy­
chouzili, a kl ę li laką robotQ i wydotać nam nie mogli, 
a jelllu wsz ystko malol 

Chtopi wspominali poprzedników. Ten stary poczci­
wi ec, co to papierosa111i częstował i spal w zasieku. 
~lówi, a obudź mię który , jak starego zobaczysz. Tom 
go i budzili, alem s i ę naśmie li. 

Tak ślepie ter, a ter. 
Zmiarkowar slary i wypędziL Albo ten fiugas, co 

w zagajniku sipial. Ko1t sobie, on sobie. 
Ciekawa rzec, co on tam staremu plótl, kiedy nigdy 

w pol e ni e wyjrzal, bo mu w zagajniku chfodno byto 
mi ękko w trawie. Toć też dól wyteżal. 

Ten s i ę ze starym nie lubiat. 
X. X. 
C. d. n. 
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nadużyć; dla tego byloby pożątlanc1? ,_ aby 
powyższe biurfl zakładane l!yly z 1111cJaty­
wy pracoda11 tów przy s<1iuach gmmnych. 
Zarządzający biurem, w razach wątpliwych, 
móglby prowadzić zarazem sprawy. Przypu­
ściw zy że spraw takich wypadatoby do 500 
rocznie,' przy oplacie sądowej, dajmy na to 
po 1 rublu od prawy, uczyniloby to 500 
rubli rocznic. Zdaje mi siQ, że nie jeden 
rnlody prawnjk, rn ożeby nie odczul nawet 
ci ężaru s lnżbo wego, z wiay.a~ ego. z powyższą 
manipulacją. W ten spo ob wi ele spraw, 
uważa.nych obecnie prawie za niernoż.liw e do 
przeprowadzenia na drodze ądoweJ, moz­
naby zalatwić pomyślni e , z drugiej zaś stro­
ny taka instytucja przy ątlz1 e gmmnym, 
z towarzyszącą jej pomo?ą .sądową prz.y­
zwyczailaby i pracodawco w 1 pracowmkow 
do systematy cz n ości i porządku, niezbędne­
go w obecnych stosunkach najmu. 

Gospodarz. 

P Ł O C K. 
Z Tow. dobroczynnośc i. Na ostatniem 

posiedzeniu rady gospodarczej Tow. dobro­
czynności przyznano trzem biednym bez­
platne obiady' w taniej kuchni, udzielono 
pięciu wsparcia w ilości 15 rb„ przyznano 
z zapisu ś. p. J anikowicza dwóm podupad­
tym majstrom szewckim, mianowicie Fran-

. ciszkowi Baźmirskiemu i Antoniemu Miku­
lewiczowi- po 19 rb. każtlemu. Fundusze 
T-stwa obp,r.nie są bardzo szczupte, wsku­
tek czego ratla ogranicza się w udzielaniu 
wsoarć do minimum. 

:Na temże posiedzeniu ouczytano list pre­
zesa T-stwa p. Tymoteusza Waśniewskiego, 
który z powodu zmartwie1i domowych i wia­
snej choroby, zrzeka się pelnić w dalszym 
ciągu obowiązki prezesa i opiekuna uc.ląst­
kowego. Wszyscy zapewne czronkowie To­
warzystwa przyj 1ną wiadomoś~ tę ze smut­
kiem, jak ją przyjęła H.ada, która miata 
sposobność przekonać się o dobrej woli pre­
zesa w petnieniu tych obowiązków, tak u­
ciążliwych i tak. odpowiedzialn ych. Na miej ­
sce ubywającego p. Waśniewsldego wchouzi 
do Rady sędzia p. Aleksander Wolski, któ­
ry na ostatniem zebraniu dorocznem otrzy­
ma! największą ilość grosów na zastępcę 
czionków Rady. 

Na miejsce opiekunld rewiru ulicy Biel­
skiej p. Więckowskiej, zaproszono p. Ma­
rję Brudnicką. 

Ze straży ogniowej. Dzisiaj o godz. 7 
wieczorem w sali magistratu odbędzie się 
ogólne zebranie czlonków straży ogniowej 
ochotniczej. 

Przypominamy, że w piątek na korzyść 
tejże straży odbędzie ~lę przedstawienie 
11.matorslde, na którem odegraną zostanie 
.zemsta za mur graniczny." 

Z Tow. wioślarskiego. W przyszłą nie­
dzielę odbywać się będą gonitwy (regaty) 
wylącznie dla wioslarzy miejscowych. Go­
nitw wyznaczono 4 (na kajakach, na ham­
burkach, na pótbąkach i wehrach 8 wios­
łowych. 29-go lipca odbędzie si ę wyścig 
dystansowy do Dobrzykowa, na 1\J sierpnia 
naznaczono goniLwy po raz wtóry, w których 
zapewne przyjmą, udziat i wioś larze innych 
towarzystw. 

Z gimnazjum. Oplata wpisu w tutejszem 
gimnazj urn męzkiem zostara podwyższoną 
do 50 rb. Oplata taka o bo wiązy wa ć będzie 
od nowego roku szkolnego. Niewesola to 
nowina dla rodziców mniej zamożnych .­
W przeszlym roku oplata również zostara 
podwyższoną o 10 rb. 

Ze świąt. Zielone świątki przesz I y nam 
w tym roku przy wspanialej pogotlziu 1 wiel­
kim gorą.en . Temperatura byla bardzo wy­
soka, lipcowa niemal. Termometr wskazy­
wał na stoilcu il6° C„ w cieniu temperatu­
ra dochodzita do 25° C. Korzystając z tak 
pittknej pogody, cate zastępy ludności wy­
ruszyty za miasto dla ochtadzania się w le­
sie lub na Łąkach zielonych. Wielkie wo­
zy umajone i statki wywozity ludność do 
Parowy, do lasu tącki ego, na kę py wiśla­
ne. Ui, którzy pozostali w mieście, bawili 
s i ę na placu Florjaiiskim, gdzie byla urzą­
dzona loterja fantowa na dochód ochrony 
prawoslawnej. Powrót z wycieczek nastę­
powal już pófoym wieczorem o chtouzie. 

Brak deszczu. Rolnicy ze wszech stron 
uskarżają się na brak deszczu i wielkie sto­
sunkowo w tym miesiącu upaly, co powotluje 
zbytnie przypalanie stomy i s łaby wzrost zboża 
Zyto obecnie kwitnie. Jarzyny wskutek su­
sz~ 1~ ato rosną, . w ogrodach nie mogą na­
dązyc z polewamern. Tymczasem barometr 
sto i wciąż na zwyżce. Zapewne j ednakże 
nie dlugo spodziewać si ę trzeba wielkiej 
burzy po tak d!ugiej suszy. 

Przyjazd. \V sobolę wieczorem przyje-. dziwie m ęzki s~osóli interpreto.wania dany~!~ za tęp rolników z nasz ych okoli c. \Vyjaztl 
chal do Plocka i bawit przez ca lą nicdzie- autorów pozwolił koncertanww1 przedsta w1 e nastąpi w przyszły ~iątek w noc~, za r~z 
lę prokurator Lzby sądowej war zaw !dej, z należy tej strony lylko ni ektóre ul wory, po ~koilcz~nin wy boro w do '~t~dz I. K., Z · 

t " ' ·1· J·ak: ,, Ballada" Szo1iena, a l>on iekad ,,Val se ; C1echanow. Bilan~ Towar~~stwa wza-
rz. r. s . n aSL JeW. · 1 d v h wie w dn 14 z wypadków. Jak dalece trzeba by~ u- ca pri ce" Rnliinste in 'a. Głos p. 11. Rapackiej, jemnego <re ytn w J ~c ano . . · , 
strożnym w rozrzucaniu wszelkiego rodzaju liarJzo miły w brzmieniu , nie odznacza s ię maJ a 11)00 r. przedstaw1al w_pozyc:ach waz­
trucizn ua myszy i szczury dowodzi fakL, jeszcze od pow i ed n ią: g i ętkośc ią; , co prawdo- rn eJszych cyfry następując~~ dyskonto we­
ktory na szczęście nie pociągnąl za sobą podo bnie jest bardziej wynikiem nienależy· ksli-aktywa 31,179 rb. ob k.op., pasywa 
smutniejszych na Lępstw. Oto w pewnym tego dotychczas wy101.iicni<1, niż wadą; , któ- 2,630 rlJ., wkta~ y .terminowe: ai<~ywa 2,000 
domu dziecko zjadlo kilka ziarnek psze nicy rej nie dałoby s i ę usu11ą;ć . Popraw ne fra- r.b;, pasywa„26,437 rb.; w ,lrnsie-:aktywa 
zatrute.i, rozsypanej dla tępienia szczun.iw. zuw:w ic u ;deży do ważny('h za let p. Rapac- tio,.J.\J5 rb. o4 le, pasy wa 62,~18 1 ~· 10 k. 
Dzięki ty lko szybkiej pomocy lekarza dzi ec- kicj. Puliliczuość przyjmowała g·ośc i war- Kapital, _za?ezp1eczaJący op~raCJe .r-stwa 
ko zostalo uratowane od śmierci. szawskich owacyjni e; p. Arkawin ów 11i e wrę- wynosi 139,300 rb. - W ogole, O Ile wy-

z żeglugi. Podróżując y statkami z Ploc- czono kilka koszów kwi ec ia. wnioskować można z urzędo wych sprawoz-
ka do W loclawka skarzą, się na fatalny Zguba. Ksiądz Li'r. Kuligowski ogłas~a dar\. rniesi.ęcznych'. dziatalność Towarzystwa 
rozktad jazdy; na żaden pociąg, wychodzący za uaszem pośred ni ctwem, że 29 maj a zna- rozwija s ię pomyslme. . . . . 
z Wtoclawka do Warszawy niemożna tra- lezio ny został na uli cy Tumskiej lilizko apte- Ciechoci~ek. Przy pięknej i_c1epleJ po­
fi.ć . .:itatki nocne wychodzące z Warszawy ki p. Szymaliski eg-o woreczek, w którym mie- godzie, .ktora . rozpoczęta się memal w.raz 
przy nizkim obecnie poziomie wody przy- ś c i się o k oł o 3 rb. Zg·uuę tę można odc- z otwarciem z~ktadu, przebywamy. tu w pter­
chodzą ze znacznem opóźnieniem, statki urnć u ks. Kuligowski ego w Kousysto rzu. wszym sezome kuracyJnrm . . O ob dotych­
wychodzące z Plocka po potudniu nie tra- Ofiary. N a pogo r z c I ców K. o I n a czas stosunkowo Jeszcze me wiele, ltsta pr~y­
fiają również na pociąg i w Wloctawku M. w. - 2 rli. 50 k. K. D. 1 rli. N a w pi- bytych wykazuje zaledwie 1,000 kuraCJU­
trzeba noc spędzać, co nie należy do rze- s y d I a ucz n i ó w .M. W . - 2 rb. 50 kop. szów, w śród których jest spory zas.tęp dzte-
czy wygodnych i. przyjemnych. Pozostałość z obrachunku 13 rli. 15 kop. ci, przysianych przez kolonJe, ktorym za-

Czyby nie można byto urządzić rozldadn rzatl zaktadu udzielit kąpi e li bezpta tnie. 
jaztly tak, aby przybywający ao Wtoclawka Ł o M ż A. Jest kilkadzie~iąt dziec~ z W~rsrwy, jest 
tralHi na jeden z pociągó w bez żadnego o- Wyjazd. J. E. gu bernator lo mżyiiski, i ptocka gromadka, ktora po ozorem o-
pófoiania. H.uch po mi ędzy l'lochlem a W Io- baron Korff w dniu 30 maja wyj echat na sób starszych chodzi do wanien i na spacery. 
clawhlem je t bardzo duży, trzeba więc parotygodniowy urlop za granic ę. Ciechocinek corocznie postępuje w lde­
koniecznie o tern pomyśleć, wy!Juszczając Pobyt Jenerał - Gube rnatora. Podczas paro- runku ulepszeri, tak pod względem urzą­
statek specjalny z Plor.ka do Wloctawka, go dzinnego pobytu, w przyj eździe przez dzeii wewnętrznych, jako i zewnętrznych 
aby podążyl na pociąg odpowiedni. miasto nasze w d. 26 maja, jenerat-gnber- udogodnie1i. W tym roku otwarty zustal 

Jeżeli mowa o żegludze, to lllusimy tu nator warszawski J. o. książe Imere tyński w obecnośc i Gieneral-Gubernatora Warsza­
zaznaczyć skargi, jakie wciąż slyszeć moż- raczyl przyjąć d eputacj ę miej ską. wskiego nowy budynek z kąp i elami blot­
na na niedbale traktowanie pa ażerów, co Na pogorzelców Kolna. Urządzona w n- nymi, które dotychczas byly stabym punk­
glównie odczuwać się da wato w ruchu przed- bieglą niedzie lę , 27 maja, staraniem p. M. tern zakiadu. Wystawiony niedawno budynek 
świątecznym. - tat.ki zabierają za dużo Sllliarowskiego, w ogrodzie miejskim zaba- odznacza się eleganckiem i wygodnem urzą­
osób, które nie mogąc się pomieścić, zno- wa p. n. "Wielka majówka", przyniosła dzeniem. W pierwszym sezonie Ciechocinek 
sić muszą wielkie niewygody, równaJące się czystego dochodu 301 rb. 76 k. nie należy do miejscowości drogich i pobyt 
niekiedy istnym i torturom. Płótna, zabez- Prócz tego na pogorzelców kolneńskich tutaj dostępny jest dla kieszeni osób śred ­
pieczające od slońca nad pokladem nieroz- czlonkowie komitetu, urządzającego po wyż- nio zamożnych. Luna sprawa w sezonie urn· 
wieszone. Za malo widocznie jest statków szą zabaw ę, zbierali śród znajomych ofiary. gim, gdy i mieszkania i produkty spożyw-
w ruchu, zwtaszcza w czasie przedświąte - ze sktadek tych wplynęlo na ręce: p. F. cze podnoszą się w cenie znacznie. 
cznyrn, gtly znaczna liczba osób wyj· e żdża p t '3 b 30 k A Ch 11 r·b w Park tutejszy corocznie niemal rozsze-rzec . „ r . „ . rz. . , . 
w różne strony, na odpusty, na wycieczki Si. 20 rl.i„ razem 74 rlJ. 30 k.; nadto w rzany, utrzymywany jest slale w porządku: 
i t. d.-Panowie wtaściciele mogliby doku- kościele farnym podczas nabożeilstwa nie- kwietniki tadne, drzflwa rozrosty się , cho­
pić ze dwa statki , a oplacitoby im się to uzielnego, księża zebrali 29 rb. 65 kop.- ciaż stany grunt tutejszy nie bardzo sprzy­
bardzo prędko. Łącznie więc dochód z zabawy, wraz z o- ja roślinności. -- Rozrywek jeszcze niema, 

Nb. Dzisiaj czytamy ogloszenie wlaści- fi.arami uczy nity .405 rb. 71 k. Kwo tę tę ale w drugim sezonie spodzie 11 ać się należy 
cieli statków - Ciechanowskich, że statek inicjator, p. M. Sm„ w u. 29 b. m. prze- przyjazdu artystów różnych z Warszawy. O 
wylącmie ~ Plocka do Wtodawka będzie slat do rozporządzenia komitetu pomocy na. przedstawieniach w ladnym teatrze miejsco-
wychodzil codziennie od jutra o godz. ti-ej ręcP. prezydującego w komitecie. wym dotychczas nic nie stychać.-A. F. 
rano. Zebrana w ten sposób suma stanowi zna- Szkoła koszykarstwa w Serocku. Nowo 

Ze sztuki. Znana ogólnie w mieście po- czny za ilek, ale ni e jest ona wystarcza- powstata szkota w Serocku, urządzona sta­
stać Staśka, istny typ miejskiego gamonia- jącą na zaspokojenie potrzeb pogorzelców. raniem sekcji przemysłu ludowego przy T. P. 
idjoty została uwieczniona na obrazio, któ- Mamy przeto nadzi ej ę , że ofiary na cel po- P. i 11. nie rozwinęla się jeszcze należyc i e 
ry malowata pani Jadwiga Wysocka. Do- wyższy nie ustaną, ale owszem ciągle na- tak, jak oczekiwać tego na.leżalo. W szkole 
skonale uchwycone podobieilstwo przy do- ptywać będą, dopóki tego zachodzić będzie obecnie pobiera naukę zaledwie czterech 
brem malowaniu zaleca ten obraz, który potrzeba. Wszak Łomża. nie zechce tym ra.- mtotlych wtośc i an, tymczasem pomieszczenie 
zostar wystawiony na sprzedaż w księgarni zem okazać się mniej dobroczynną i utra- i urządzenie pozwala na naukę 20 mlodzie1\.­
p. Bukiego. (Nie mamy salonu artystycz- cić ustaloną już w tej mierze reputację. ców jednorazowo. Zwracamy uwagę naszej 
nego) . W koilcu zaznaczy ć wypada, że jakkol- okolicy na tę pożyteczną i wielce oczeki-

Polewanie ulic. Ach, czemuż zarząd mia- wiek sród pogorzelców koleitskich jeśl i nie waną szkotę, która dając fach w rękę wto­
sta, który rozporządza taką znaczną ilo- potowa to w każdym razie znaczna część śc ianinowi, pozwoli mu osiągać zyski, zwta­
ścią wody darmowej w mysl umowy z za- znajduje siQ żydów, mimo to przecież tutej- szcza w czasie miesięcy zi111uwych , gdy tak 
rządem wodociągów, nie polewa wcale ani i wspótwyznawcy ich niezbyt liczny przy- znaczna część ludności nie mogąc się ni­
ulic, ani spacerów publicznych. Kurz na j ę li udzi:i.t w zabawie niedzielnej, a zdaje czem zająć, przepędza czas bezczynnie.­
placu Tumskim w porze zwy klej przecha- się, że mieli !JO temu wszelką mużno · ć, gdyż Przypomina111 y, że nauka w szkole jest bez­
dzki unosi się calyrni tama.nami (ku czemu zabawa odbywala się w ogrodzie !Jllblicz- ptatna, że utrzymanie chłopca 11a stancj i 
przyciyniają się wielce dtugie suknie ko- nylll i byla dla każd ego dostępną. w Serocku kosztuje okoto 10 rb . Cłilopcy 
biet), spacerujący potykają ten kurz w wiel- Ilość ogólna budynków w gubernji tom- przyjmowani są od lat J 3, pożądanem jest 
kiej masie, mil)dzy spacerującym i są i dzie- żyiiskiej w roku L898 wynosi!a 217,090, ukoilcztrnie szkólki elementarnej. 
ci drobne, a wszyscy lykają kurz całymi w tej liczbie fi::rn8 murowanych i 201,725 Lipno. Ogót wytlatków i tlochodów w 
!dębami. Czyżby zarząd miasta nie mógt drewnianych. budżecie miejshlm na rok 1900 określa cy-
poświ ęcić codziennie na ten cel kilknuastu Stosownie du przeznaczenia w liczbie fra l;l2H rb. 97 kop. Wfaściwie dochody 
beczek wody, choćby wytącznie tylko dla powyższej bylo: kosciolów wszelkich obrzą- ustępują znacznie wydatkom, dla zrówna­
tego placu. Przecież straż ogniowa rozpo- dków chrześcijat!skich i synagog_ 186; do- nia więc budżetowego, zarząd wiasta podjąt 
rządza parą koni, które mogtyby również mów mi eszkalnych 61,827; domów niemie- z banku 2-±65 rb. 76 kop. z kapitaln zapa­
by~ użyte w tym celu. Polewanie powinno szkalnych t. j. uudowli gospodarczych. fa- sowego. Pozycje wydatkowe przedstawia­
odbywać się przed godz. 5-o, t. j. mniej brycznych i t. p. 155,077. ją się nastę pni e : utrzymanie zarządu miej­
więcej w czasie, gdy rozpoczyna się zwy- w ciqgu roku 1898 za rząd gubernjalny skiego - 2922 rb. 78 kop„ wynajem lok a­
lda przechadzka wieczorna mieszkańców na zatwierdzil plany 100 budowli nowych w li i utrzymanie majątków miej skich - 767 
tym pięknym, a tak często niemitym z po- miastach (67 murowanych i 33 drewn.), rb. 1 kop., porządek :i:ewnętrzny miasta-
wodu owego kurzu nadbrzeżu plockim. w osadach 24 budowli. 820 rb. -!2 kop„ zapomoga dla zakladów 

Koncert. Z wykon1Lwców programt1 11 0- dobroczynnych i szkól- 500 rb. 97 kop., 
niedziałkowego wyrJżnić należy deklamator- splacanie Jtugów i tworzenie kapitalu za-
kę p. H. Arkawinównę, która umi ejętuą te- Z 08SZgOfr OKO/ie. pasowego - 510 rb. -±7 kop„ wydatki dro-
ch11ik:1 deklamacyjuą;, popartą inteligicntncm Akuszerki wiejski e. W celu zwiększenia bne -17 4 rb. 17 kop. W stosunku do 
zruzt1mieuiem naszych mistrzów słowa, zdo- li cz by akuszerek wiejskich, ratla u1. Warsza- tych drol!nych sum zwraca uwagę pokaźny 
łała sobie zaraz w samym początkt1 zjednać wy postanowita wybrać 2-± uczenie, z pośród wydatek jednorazowy - 35-!9 rb. 15 kop. 
pnlili czność. Talent p. Arkawiuówny nie kobiet wi ejski ch i ksztatcić je w przytułkach przeznaczony na porządki miejskie. 
pozbawiony pewn ego z11barwieuia lirycznego, położ ni cz ych. Kosz ty obliczono na 2676 rb. Ogól dochodów sklada i ę z nas tępujących 
przeważa w nim jcduak refl eksja. Owyda- Odd ział okulistyczny ruchomy · wyj echat pozycj i: z majątku mi ejskiego 8ti0 rb. 8 k„ 
tniła to wykoua wczyui najliardzicj w 11 stę- do l'ultuska w dniu 1 czerwca. - Oddziat, podatek z nieruchomośc i - 1567 rb. ;i Je, 
pach, wymagaj;~cyc h przedewszystkiem sk u- w z wi ę kszonym komplecie. pod prze wodni- podatek przemysto wy - 2509 rb. 30 kop„ 
pienia myś li , n a l eży tego wgłęb!c11ia siQ w ctwe111 d-ra Cetnarowicza zabawi w Puttu- pod atki pośrednie - 2 LOS rb. -!l kop., do­
ideową stronę daucgo utworu. Dlatego wzglę- slcu przez mi esiqc, w razie poLrzeby nawet chody drobno - 134 rb . 39 kop. H.ubryki 
dnie najlepi ej w wykonaniu cl eklaruaturki dlnżcj. dochodów posilkujących budże t nie posiada 
przedsta wiaj ą s i ę poezje takie, jak: „Ru rnau- Wy kopalisko. We wsi Oś nicy, pod Ploc- wcale. 
tyczność," „Ży ·ie jak woda" „Przy ok ni e Idem, gospodarz Różalski przypadkowo na- Jubileusz kapłański. W Gąsewie (powiat 
s i edzę ." Zato wie rsz „Uagar na puszczy," trafit na grólJ starożytny, w którym znaj- makowski gub. lomżyuska) odbyła się w d. 
wykonany uad program, nie wywarł, jako dowala s ię 7 urn. - Wedlug opowiadania 29 maja podniosła uroczystośe: jubil eusz ka-
11i ezliy t odpowiadaj ący tempcrnn1cntowi ar- R. grób był wylożony kamieniami, których pl'ański ks. Aleksandra Budnego, który ud lat 
tystk_1 , '.'al eżytcgo wrażenia. P. Elszy k, ja- udalo s i ę wydobyć kilka wozów. I 18-u jest prolioszczem parafji tutejszej. Ks. 
ko p1an1sla, wykazał znaczny zasób tcc;hn i- Na wystawę rolniczo-przemysłową w Po- Budny urodził s i ę w 1826 r. we wsi Kac:zka, 
ki i uczucia, jakkolwiek energiczny, praw- , znaniu, jak slyszymy, wybiera si~ spory w Gąsewie odbywał primicje i tutaj sekun · 
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dycje. Jestto kapłan ogólnie lubiany i szan1 -
wauy, a przez lat 18 prnr ując w j ed nej pa­
rafji , podni ósl ogromnie mn.terjal11i c i moral­
nie cala okolice. Zaludni oni e sk ł'ad a s ic z wło­
ści au i. drobu ; j szlachty , którzy 7.a;•sze sa 
sko rzy do pi eniactw:i i powi erzania swycl; 
interesów ludziom złym i przewrotnym. Ks. 
Aleksander Budny, jak o zawodowy prawnik 
umiał tak wpłynąć 1rn wszystki eh, tak prze­
konać ich , że każdy z porad ;~ praw11<! ud a­
wał się do niego i postęp o wał tak , Jak mu 
poradził. Tym sposobem unikali wyzysku po­
kątuych doradzców i uie narażali swego mie­
nia, a często i sumienia na niechyline stra­
ty. Wszyscy w uiego wierzyli , stał się w o­
kolicy synonimem sprawiedliwości i 11ietylko 
parafjanie jego, ale i okoliczni słuc hali i po­
stępowali zawsze., jak im zalec ił'. Pozwól więc 
sz. redaktorze, że jako naoczny świadek opi­
szę uroczystość jubileuszową tak wpływ o­
wego kapłana. 

Do Gąsewa, graniczącego prawie z pusz­
czą Myszyni ecką przybyło z rozmaitych stron 
kraju, a nawet jedna osoba z Kaukazu, l7i:l 
os. z których 82 księży, 52c>.łou. rodziuy , resz­
ta z osób bliższej i da lszej okolicy. Uroezystość 
kościelna rozpoczęła się o g. 11-ej z rana, 
wręczeniem jubilatowi w plebanji przez ks. 
Łazowskiego dziekana nrnkowskiego, krzyża 
od duchowieństwa dekanatu, jako symbulu dro­
gi kniyżowej. Następnie w asysteucji dwóch 
jubilatów procesjonaluie pod baldach i mem, 
przy śpiewach "Kto się w opiekę" udał się 
sz. jubilat cło kościoła. Tu po prześpiewaniu 
„ Veni Creator", po odpowiedni'cl1 modlitwach 
gdy włożono na głowę wianek mirtowy, wrę­
czono laskę starości, jubilat u brał się w sza­
ty pontyfikalne i przemówił do ludu podnio­
słemi słowy, poczem zaczęło się uroczyste na­
bożeństwo w asystencji prałata Gra liowskiego 
z Pułtuska, jako archidjak oaa. ks. Wolskiego 
z aa.ciąża, ks. Dmochowskiego jako djakonów 
i ks. Fijałkowskiego, regensa konsystorza puł­
tuskiego, jako ceremoniarza. Podczas mszy 
b. proboszcz Sochociński ks. Żebrowski wy­
głosił świetne pod względem erudycji , dyk ­
cji, stylu i wymowy kaz~nie o obowiązkach 
kapłana, a po skończeniu aaboże1istwa i u­
dzieleniu ludowi błogosławietistwa„ sz. juliilat 
znowu procesjonalnie przy dżwiękath rados­
nego marsza, wrócił na plebaujPc, gdz ie przyj­
mował powinszowania od wszystkich oliecnych. 

Po śuiadauiu zaczęły się uroozystości do­
mowe: naprzód dzieci pr>.ygotowa11e przez 
miejscowego wikarjusza ks. Choińskiego wy­
konały chórem kantatę okoliezuościową , na­
pisaną wierszem JHZOZ włoś<:iani11a, którego 
nazwiska zapomniałem, następnie tenże wło­

ścianin wrę~zył kir.lich. jako dar od paraiJan 
i miał do jubilata mowę wierszr,m i prozą, 
która na obeeuych wywarł'a duże wrażenie. 
Potem przemawiał mniej udatnie wło:iciauin 

z para fji Czerwonka, podnosząc z:1sługi ju­
bilata, który wyrwał ich ze sz pouów doradców 
pokątnych, który był Z}lwsze dla swoich i 
olicych ojcem i opiekunem, :i jako przedst;1-
wieiel biednej parafji uie mając 11ic do da­
uia, składa w podarku ich sercti. Następnie 

wręczono dwa mszały wspaniale oprnwne ou 
b. wikarjuszów, monstran(·ję, puszkę do komu­
nikantów, ornat i wiele mniejszych i więk­

szych darów od rodziny. 
O godzinie 4 w og·rndz ic w alei graliowej 

gdzie była urządzona wspaniała altana pod 
dachem zasiadło do sto,lów 173 osoby i za­
częły się przemówieuia... Pi„rwszy wy głosi! 
mowę ks. dziekan Łazowski o stosunkach ju­
bilata do wszystkich ksi ęży i do ludzi w 
ogóle. Ks. prałat Czaplii'1ski z Przasnysza 
ruówił o obowiązkat:h kap.tan a; j11liilat zda­
wał ui ejako rachunek ze swej pracy 50 le­
tniej. Ks. Jan Żółtowski z Baboszewa przy ­
toczywszy czterowiersz Asnyka w hard7.o ła­
dnej mowie, świetnie wyp owiedziauoj jako 
były wikarjusz naryso wał stosunek juliilata 
do wikarjuszów - ks. dziekan ostrułęcki­
Smiechowski mówił o stosunkach rodzinny ch 
jubilata o miłości , do rodziuy ; p. Teofil Bu­
dny jako senior dziękowaJ' duchowiei\stwu za 
tak li czne dowody miłośc i i szacunku jakim 
otaczają j ego brata uast~ p11i e drugi p. Bu­
duy wniósł toast za zJrowi e przedstawi cie li 
władzy . Dr. R. Wnorowsk i z Raciąża przy­
toczywszy własuy 8 wi ersz, dowodzący, że 
kapłan ze swej pracy w miejsce kl osów zliie­
ra tylko ciernie. mówił o trudach kapła n a i 
wzywał wszystki ch do jedu ośc i i pracy dla 
wspólny ch id eałó w. 

Mówili jeszcze ks. Iliałok os, ks. Korolec. w 
końcu odczytano 23 depesze, n adesłane na 
imię juuilata. Dodam j es zcze, że na pami:}t­
kę tego olichodu szanowny prouoszcz zało­
żył ochronę w Gąsewie i utrzyrna11i c j ej za­
bezpieczył na zawsze. W dniu następnym 
jubilat przyjm ował wszystkich swych para­
fian. 

.!!, C R A 

Cała uroczystośG tak przez uczes tników W sLosunlrn do innych paiistw ouro pej-
j ak i przez okolicę nigdy nie będzie zapo- j ski eh, Rosja, co do ilośc i poczt, zaj muj e 
muian:~. Cz~śG ludziom którzy w podou ny miej sce osta tni e. 
sposóli pra co 1rnl i ca le życie, którzy przy ko u­
cu swej pracy mog1~ razem z Se n e k ą, powie­
dzieć sobie „iu sua vita diew uou perdidi". 

ił. w. 
Wezwanie spadkobierców. :::>ą;d gm iu ny 

l V okręgu puw. kolucóski ego ogłasza docho­
dzeni e spadkowe po zmarłym w os. !::itawiski , 
lekarzu woln opraktykującym Kar. Adamskim. 

Notarjusz przy kan ce larji hypotecz uej w 
Ło111ży wzywa spadkobi ercó w, po zmarły c h : 
Ad~imie Zawistowskim , właści cielu dóur Rzem­
biki-Remuiszewo w pow. łomżyńskim, oraz 
po zmarłych Rafal e i Emilji małż. Gierma­
uowskich, właścicielach ni e ruchomości mi ej­
skiej i wierzyci elach sumy, zauezpieczuucj na 
uieruchu111uśc1. 

!::iekretarz wydziału hypotccznego w Ostro­
ł'ęce wzywa spadkobierców Jiu zmarłych wła­
ścicielac h ni eruchom ości miejskich w Ostro­
łęc-.c: po l'iotrze Popkowie, Hyfce Żuł,~dź, Ja­
uie i Bonifacji lgnatuwskich , !<'ejdzie-Ryfcc 
Maier, właśeiciekc za.grud wlościa1iskich we 
w~i Czerwiu i Zaorze, po Karolu Tomasiewi­
cz u po Józefie Skłodowskiej. 

Wydział hypoteczny sądu okręgowego w 
Łom~y ogłasza o spadkach po z marłych : i\fa­
teuszu .Łętowskim, właścicielu dóur: S11· ięek­
Wielki lit. C i t:lwięck-Strumiany lit. A w p. 
mazowi ec kim; po zmtirłym kupcu Edwardzie 
Danielu Czajkowskim, wierzycielu sumy ulo­
kowanej ua hypotece dólir Jaciążek w pow. 
makowskim; po PH.u!iuie i Katarzyuie małi, 
Zaruskich, właścicielach dólir Gornkie lit. C 
w pow. SZCZUL:zyliskim. 

Łomży1iski wydział hypoteczny ogłasza do­
chodzenie spadkowe po zmarłyelt: Ajzyku i 
!::izpryucy , małż. Kohn, właści.cielach ui eru­
chomośei w os . Zamuruwic. -Terwin docho­
dzenia we wszystkich wyliczonych sukcesjach 
o-miesięczny. 

Pożar. W nocy z d. -! ua 5 u. m. po-
wstał pożar na folwarku Dęlisk w p<iwiecic 
płockim. Pastwą płomieni staly się wszyst­
kie zabudowania dworskie. oprócz domu mie­
szK al u ego i staj ui . 8traty znaczne. 

Pożary. Z powiat.Jw g·uu. warszawskiej , 
pierwsze mi ejsce co do wysukośi;i strat wsku­
tek pożarów . zaszłych w pierwszej połowic 
kwietuia st. st. zajmuje pow. pułtuski, gdzie 
straty w tym czasie 1,yuuszą 12.(J-!0 rb. (na 
2-!,670 rb. strat w całej guliernji). 

Przetarg . Zarząd dólir państwowych o­
głasza ua <lzie1i 18 czerwca w usarlzie llra­
jewie przet<ll'g ustuy i za pośreduictwe111 
ofert zaµieczętowauych ua 5-Jetuią dzierżawę 
łąk rządowych, położuuych w pow. szczu­
czvi1ski1u: 1(5 bibrzańskich i -!98 rudzki ch 
u c-z~stków, ud sumy ogóluej 5,5-!0 rli. ti7 k. 
ro<;zni c. Bliższych wi<Luumuści udz ieli leśui­

czy r~jg rodzki we wsi Ruda i w zarządzie 
g111i11uy1u liug·uskim. 

WIADOMOŚCI RÓŻNE. 

Dostawa zboża dla in tendenLury w roku 
biPi.ącym , zgod ni e z narad ą, odbytą w mi­
nistcrjum rolnictwa, dokonywać się będzie 
trzema sposobami: czę : ć zboża (2,000,000 
pudów), n~bytą będzi e bez pośred nio od rol­
ników, częsć l6,000,000 zakupi ministerjum 
od gmin i towarzystw rolniczych, pozosta­
ła reszta zakupioną będzie, wedlug sposo­
bu Jotychczaso wego, t. j. przy pomocy li­
cytacji. 

KORESPONDENCJE. 
Ostrołęka. (N as i r z e ź n i cy i p ie kar ze 

Prz e kupni e na targach.- iew ygody 
s zosy. - Z a n i e d ba n a m u g i ł a). 

Zuanem jest ogólnie, jak zuchwale postę­
pują rzeźnicy względem nabywców mięsa. 
(J nas zuchwalstwo rzeźnik riw-żyrlów posunę­
ło się już do najwyższego chyua stopnia. ­
Nio pilnują się ani wagi, aui ceny. Na IO 
funtach mięsa brak zwykle około l 1/2 funta, 
j eżel i ktoś ośmieli się zwrócić na to uwagę . 
to uielylko że nic dadzą mu zupełnie mięsa, 
ale obsypią jeszcze gradem olielg. I tak ja­
damy w ogó le mięso gorsze, niż żydzi , któ­
rzy chowają dla siebie najzdrowsze i naj · 
lepsze sztuki , ale dla czego mamy jeszcze 
słuchać wymyśla1i, gdy upominamy s i ę o na­
szą krzywdę, tego już doprawdy zrozumieć 
nie moina. Mięso musimy jadać, musimy 
go spożywać dla podtrzymania sił, o tem 
wiedzą rzcź11icy, więc też postępują tak bez­
względnie ze swymi klijentam1. 

Na chlebie, na bulkaeh także często jest 
11iedowag11, na co również trzeba zwrócić u­
wagę. Wnikając w nasze stosunki handlowe 
(i nie tylko w Ostrołęce) , wydaje się nam 
jakliy społ eczeństwo dzieliło się na dwie par­
tje: oszuk ujący ch i oszukiwauych. A może 
i tak j es t. 

Prowadząc już ua ten temat dalszy tok 
listu . zwrócimy jeszcze uwagę i na to , że 
przekupnie na targach , które u nas odbywa­
ją się w środy i piątki, nie trzymają się 
przepisów co do kupowania produktów na 
targu. Po środku rynku w dni targ•>we poli­
cja wywiesza do godz. 12-ej chorągiewkę, 
jako znak, że do tej godziny nie wolno po­
średuikom przekupniom kupować or! wieśuia-1 
ków. Ale ktuby ich upilnował. Wychodzą 
kawał za most, za miasto, zanim wieśnia­
czki przyhędą na rynek i wykupują od nich 
wszystko, co uważają za najlepsze, a nawet 
i później haudlarze 1rn rynku robi~ zakupy 
wi elki e. Kto ich upilnuje? - I chorągiewka 
czer won a uic uic pomaga. 

Widziałem na szosach , że zwykle po obu 
lirzegach urządzon;! jest aleja dla wygody 
pieszych, zwbszcza na szosach ruchliwych 
jes t to koni eczn e, a taką; jest szosa prowa­
dz:i:ea z Ostrołąki do Czer wina . W drodze du 
statji z obu brzegó w tej szosy ułożone są 

Ministerj um spraw w e ll'n ętrznych zaJęlo trzema rzędami kamienie poj eclyueze, które 
się obecnie ovracowaniem ustawy norma!- tamują poprostu przej ście pieszym , j eżeli 
nej dla towarzys tw i zakladów dobroczyn- ri nie lubią skakać pomiędzy owymi kamie­
nych, to j esL ochron, domów mi!osierdzia, niami. - ldąc zwyczajuym krokiem możua 
przytulków i t. Jl. W usta wie, miQdzy in- ł 11two się prze wróc ić, czyuy więc nic możua 
nymi, przeds tawione będą najdoskonal sze było dla dogodności przechodniów, bo nie 
typy urządze1i dobroczynnych. wszyscy jadą dorożką na kol ej , usunąć taką; 

Niedobór zbożowy. ":)Iowo" w nr. 121 uiewygodę. Polecamy się z tem iużynierji 
przyta(;za z vrat:y p. w. Żukowskiego waż- powiatowej. 

KRONIKA HANDLOWA. 
Sprawoza f}o111u Rotn JJ-ci IVolibner, Barczak i S-ka 

Płock, 5 cztrwca 
Sa targ dzisiejszy <luwie1.io110 około lóO korcy 

róż n ego ziarua, a mi anowicie: pszenic r około 70 
korcy , .iyla 30 korcy, Jęczmie11ia pastewnego -
korc~-, owsa f>O korc y, gr yki - kol'C}", grochu -
korcy i rzepaku lctuiego - korcy. 

Pierwsz}· targ pv~ wiątcczuy byl bardzo małr, 
Jvw1ezio1to bowiem około lóO korcy. euy uie 
uległy żaJ11ej zmiauic, 

l'ła co u o wzg l ęJui c Jo 1ak ośc i ziarua: za p szen i cę 
oJ rb. f>,25, do ó,'10 za ;1,10 f'„ i.yto od rb. 4,10 do 
4;.W za 2::10 f„ j ęcw1i c 11 pastew11y od 0,00-0,00 za 
~10 L, owies oJ 'l,fJfJ uu 2,70 za l40 f. , grykę 
vJ 0,00 Jo 0,00 za '<!LO L groch od 0,00 do 0,00. 

Do śpi c brzow kupieckich w minio11ym tygodniu 
dowi cziouo 11a koutrnkty poprzednio zawarte około 
- k orc y pszc11ic y i żyta . 

Za graui cę splawiouo - berliuki z żytem. 
Gdańsk , fJ czerwca. Teuucucja spokoj11a, ceny 

psze11icy i żyta bez z111ia11y. 
Warszawa f> czerw ca (Ceuy zboia płacone ua 

st . ł'raga kolei terespolskiej w ladunkach wagono­
wych, weJlug 11otowa11 dornu haudlowego A. \Vierz­
bowskicgo-\Vlodzimierska 21). Za pud w kopiej· 
kach: l'RZeuica krajowa W yboro~a \J::J-96, śre­
Ulli• 8 7-U~, poś leJuia 77-8<1 . Zyto krajowe wy­
borvwe 74-75, ś reJ11ic 7'.l-711, poś lednie 68-71. 
Ję cz mieit brow. 90-92. Na paszę i kaszę 76-82. 
uwies kraju wy 72- 78. (jruch polny warzelny­
(jryka 84-92. Usposobie11i c z niżkowe. 

(Targ zbożowy ua placu Witkowskiego) . Placo­
uu za żpo wyburowe 4,40 za korzec. Pszenica 
5,80. Jęcz iniei1 ::l,90-4,'<!0. Owies 3,00. 

G iełda. Notowauia papierów. Ruble 216,35 Listy 
tuw. kred . zi em. Juże 4,ó. 96,55-drobne 4,f>.-97,2ó, 
duże 4- 88,25, drobne 4-89,-. Listy m. Plocka 
9ó,OO u. Lomiy 9::1,00 not. 

l{eula palistwowa 4-98175. Pożyczka premio· 
wa z 1864 r.-:109,- z r. 1866-266,50. Premiowa 
szlachecka ó-208,óO. 

lomta, 5 czerwca. Pszeuica 5,00- 5,40 rb ., żyto 
4,00-4,20, jęczmiei1 ::l,70· -4,00, owies 3,30- 3,60 
rb ., gryka ::l,80-4,50 rl> rroc.h 5,20-6,00, hr· 
tofie J 60-2,00. 

ś. t Jl . 

Edmund Serafin Tułodziecki 
iiczffń II klasy II oddziatu szkoty miej-

skiej w Ptocku. 
l:'o krótkich a ciężkich cierpieniach, 
opatrzony św. Sakramentami, przeżyw­
szy lat 14, zruarr w domu rodzicielskim 
w CiachcLnie d. 2 czerwca r. b. Prosi 
kolegów o pobożne westchnienie do 

Boga. 

T ~warz~~tw~ Ł~wi~~i~ 
Przetworów chemicznych i niwozów sztucznych. 
ZARZĄD: Warsza wa, Włodzimierska 23. 

AU!ENTUllY: 
W-ui JJ-cia Wolibn er, llarczak i S-ka w Płocku. 

W-ny B. Wi śuicwski w Ciechanowie, 
J. Makomaski w Mlawie. 
Markiewicz w Wyszogrodzie. 
\Vlauyslaw Chojnowski w Ostrołęce. 

Poleca: Sttpm•J'o.~faty, Żuzle fosf01·owe lo­
wickie, Gips fosfm·owy łowicki i inne na­
wozy sztuczne. Na żądanie cen11iki. 

OGŁOSZENIA. 

Zaraz do wydzierżawienia 

~aj~tek Bruliny 
wtók 20. Odlegtość od stacji kolejowej i 
pocztowej Swiercze D. Ż. N adw. 2 wiorsty. 

Wiauomości na miejscu . 
------·--·--· 

MŁODA OSOBA 

uiejsze cyfry, dotyt:zące 11i edoboru zboża- Zwracam tu uwagę ua pew1H! ui ewłaśc i­
wego w Królestwie. Według tych danych wość, która staje się ezęsto przyczyną po­
uowóz zboża do Królestwa w ostatnich la- żarn po miastach. J es t u nas ogólny zwy­
Lach prze wyższa coraz bardziej wywóz. - czaj składania na stry<"haeh domów : słomy, 
Tak np. jeszcze w r. l 9-!, wywóz zboża siana i wsze lkiego rodzaju rupieci. Chodzimy/ . z p_a~entem nauczycielki 
za grarnt:ę i Jo Cesarstwa ll'ynosil razem tam z zapałkami, z ogniem, więc ró ż dziw- 1 poszukuje m!OJSCa na wsi. 
2,1)(50 ty s. pudów, dowóz zas l,J 75 , cz yli nego, że pożary całych mias t i O$ad ;1,darz~~ _Wiauomość w drukarni K. l\Iiecznikow-
prze wyllka wywozu tanowila 885 tys. pu- j:i: s i ę u nas tak często. Warto.uy zabron1e J sk1ego w Placku. 
dów; tymczasem w r. l8lJ7 wywóz z Króle- s kłada11i 1t tego rodza.ju rzeczy u11 górach, a. =========~~ 
s twa wynosi ogółem tylko oi:l8 Lys. pud ., z~kaz taki u s unąl?y }Jrzy czy u ę wiciu pu~a-1 M & Ql'i7/ w·N _ & 
dowóz zaś wzrós l do 7,31-! ~ys. pud .. t. j. row. U nas również takie składy słomy, sHt- ~g'~ !!. ~ 
przewyżka dowozu wynosi u,676 tys. pud. ua it.p. znajduj~ się w wielu domach w środ- kontynentalna do wyrobu wód gazowych 

Statystyka poczt. W „ Wiestn. Finan. " ku rn_1asta. . w dobrym stanie, z kompletnem urządz~-
ukazaly Si\) ciukawe dane s tatys tycz ne, do- NieprzyJemnym dla ostrołęr:z a11 faktem niem jest do sprzedania w aptece A. Gos-
Lyczące ilośd sLacj i poczLowyd1 w Pa1ist wi c j es t zaui(•dbanie grobu ofi cera pol ski ego, cickiego w Plocku. 
H.osyjskiem, oraz ich tosnnku do ludnośc i Ofi ce r ten pochowany zostął w ob murowanym Sprzedaż zaraz 
i przes Lrzeill. Ogóle1u pailstwo posiada 7,08-! grobi e (pieczarze) przy stodoł ac h. Nad gro-
sLacje poczto we.- Przeciętnie j edn a stacja. hem stał pomnik orlpowiedui . Lecz pod czas LJJ, ~. UL] przypada na 16,9-!0 rni eszkailców i na i:l,1(57 pożaru pomnik ul egł zniszc:zeuiu , a pl ac przy I ~ Y 
kilo111eLrów kw aLiralow ych. pi eczarze naliył żyd. który włączył mogiłrt 1 Wa rszawsk ich ramowych nieużywanych po 

W znacznie korzystniejszyt:h warunkac h do swojego podwórza. Zua11 ą j est ezystośi.\ 6 rb. loco stacja kolei Bydgoskiej Nieszawa; 
pocztowych :rnajduje się Króle two Pol ·k ie, pod w~rzy w naszych . miasta~h - z właszcza pi sać W-na Bogu la wska, przez Wagani ec 
co "WiesLnik" priypisuje znaczniejszemu niż podworzy w domach zydowskleh. Na mog1- ieniarzewo. 
gdzieindziej rozwojowi przemysłu . Najko- Je oficera można znaleźć wszelkie nieczysto-
rzystniej pod t y1u względem przedsLa wia s i ę ści, bo komu tam zależy na uszauow uniu Skończona gimnazistka poszukuje 
gu b. warsza wska (jedna stac ja na 182 w. p ami ęc i. z 111 a rłe?o-. C~yby dozór kościelny ni e kondycji na lato. Specjalnośl\ - ma-
kw.) ; gu brrni a placka należy ró wnież do zajął sie przen 1es1en1em zwłok na cmcnta.rz i k 
lepiej urządzonych pod względem poczto-1 • Prmud(t. j tematy a. 
wym w Królestwie, posiada bowiem jedną I 
stację pocztową na 237 wiorst kw. ~ 

Lesnobrodzka. 
Ulica Bielska, dom Bajera. 



E C H A P Ł O C K I E I Ł O M Z Y N S K I E. 

WOLIBNER, BARCZAK • 
1 S-ka Br. 

w PŁOCKU. 
jako wyłączni r eprezentanci na gubernię Płocką naj w i ększ ej w sw10cie fa bryki mas zy n ż ni wnych 

„Deeringa" w Chicago, 
zatrud niaj <tcej obecnie przeszło \:) fJ (J(J robotników, . mają z.aszczyt po l ec i ć JJO Chodz<tce z tej i a bry ki 

Żniwiarko-wiązałki, Zniwiarki i Kosiarki • ..::. ~ , 
Maszyn y zn 1 w n e Deeri ng·a wy rói, n i aj I]; s i ę nadzwyczaj trwałą a przytem prostą konstrukcyą I znakomitem~,działanlem , dzięki zaś zastosowaniu 

antyfrykcyjnych łoży~k rolkowych i kulkowych, zmniejszających roboczy opór maszyny do możliwych granic, wymagają ze wszystkich systemów najmniejszej siły 

I pociągowej. Żniwiarko-wi ązałka Deeriug:L na konkursac h zag rn11i cz 11 yc h1 j ak r u wni eż i na konkurs ie tirząd zo uy m przez Zi emstwo guuer­
ui Ekateryn osław ski cj w Bożedarówce 21 lipca 1899 r., w spnł zaw odni cząc.: z maszynami 1rnjwięcej znany ch fa uryk ameryk a1\ ski ch, od-· 
zuaczOUl]; została najwy ższą nagrod:r 

MEDALEM ZŁOTYM. 
Żniwiarka Dceringa była jedyną, która na Wszech ś wi a towej Wystawi e w Chi cago u trzym ała udzuaczen; e, urzędow e z aś sprawo­

zdanie komisji , brzmi dosłownie: 

„z powodu nadzwyczaj rnal·ego oporu jaki w robocie przedstawi a, pros toty kons truk cji , d ogodnośc i prowadzenia, 
jako te ż d osk onałości wykonywanej przez nil]; roboty, żniwiarka „lDEAL " z asłu guj e na pi erwszcu s two pomi ędzy wszyst­
ki eroi, jaki o się w dobie o Lecu ej znajdują . •· 

Rok ubi egły , który się zaznaczył nadzwyczaj ni ekorzy s tnemi warunkami at111 osferyczn emi, Lyl najl epszym probierzem 11ży­

teczności i wartoś <·i żniwiarek. gdyż, sktitkiem nadmi ernej wilgoci, zboże było w szęd z i e poc hylone, w wi elu mi ej scach nawet zu­
pełnie wyl egłe, zad auie więc żmwiark i bardzo l>ylo utrudnion e. - Jeżeli , pomimo tych nad er truduy ch warunkó'I<" , żniwiarki 

Deeringa wyszły w roku zeszłym wszędzi e zwyci ęzko, a świad czą o tern świad ectwa Klijentów, to wyższość maszyn żniwnych Oeerlnga 
nad Innem! systemami żadnej zdaje się nie ulegać w~tpliwości. 

Specjalne zalety żniwiarek Deeringa są: 
1) Łatwe podnoszenie stołu i ztąd wielka łatwość przewozu, 
2) Wygodna i dobrze zastosowana dźwignia do pocliylania. 
3) ' adzwyczaj mały opór, skutkiem zastosowania rolek i kulek antyfryk cyjny ch. 
4) Ramiona samograbu uader łatwo Jają si ę przestawiać, skutkiem tego wi elka czystość roboty na polu. 
5) Samozatrzaskuj :~ce się przyrządy do podnoszenia i opuszczania. 
6) Doskon~łość konstrukcji i działania rozdzi elaczy . 
7) N ad zwyczaj na łatwość regulowania wielkości garści. 

Pomimo to fabryka Deeriuga nie ustając w zabiegach, aby maszyny swoje doprowadzi ć do możliwie na.jwyższej perfekeji i doeko­
nałości, zaopatrzyła maszyny żniwne na rok bi eżący w ważue i bardzo praktyczne ul epszenia, z których w żniwiarce są uajważniejsze : 

l ) Łańcuch s~łada się teraz z ogniw mocniejszych od używanych w żuiwiarbe k dawniejszych. 
2) Przyrząd tnący został ulepszony w ten sposób, iż sztanga nożowa wspi era si ę oLec uie na płytkach frykcyjny ch, 

które po u:i.yciu ua jeduej stronie mogą być odwrócone na drugą. 
~) U lops?.ono podnóżek przez dodanie uow ej pod pory. 
4) Osłona do rolek od grabi została na obydw óc h koń cac h rozszerzoną , skutki em czego słom a ni c m oże się dost:i.-

wać na kładkę dla ramion samograLu. W tym samym ce lu dodano t eż do osło ny nową śc iankę. 
5) Dużą. ostoną zaLezpieczono osadę ramion grabi w ten sp ~ s ó b , ż e sło ma do nich dosta<i się już ni e może . 

o) Część C. 341 została nieco zrni euiouą tak , że spadek z kładki rami on sam ograbu został usunięty. 
7) Na połączeniu ramion g-rabi z deseczką grabiową. dodano k awałek blachy ż e htr.u ej w teu spusóL, ż e przy podo­

noszeniu się ramieni:t, słoma nie ruoże s ię za nieru ciągnąć i ztamtąd spadać na osad ę . 

8) Nastawisz gralJi C 871 zaopatrzono w sprężyn ę , skutkiem czego powraca ou prędzej na sw oje miejsce. 
9) Przednia pokrywka do noży jest obecnie przytwierdzona dwoUJa nitami , zamiast jak dawu iej j ednym. 

1) Szeroka, pewna podstawa. 
Specyalne zalety kosiarki: 

2) Sztaba p:tkowa unosi się tuż nad powierzchnią łąki. 
3) Poziome położenie wału trausmisyjuego. 
4) Zastosowanie rolek i kulek antyfrykcyjnych do wszystki ch łożysk. 

5) Targauiec wyrobiony ze stali i mosiądzu , złożony j est z dw óc:h częśc i. 
6) Wyborna dźwignia pedałowa, której wartość j est wprost ni eore n io ną . 

7) Wszystkie części składowe wyrubiuu e są wyłączui e ze s tali , kuto-lanego kutego ż e laza. 
8) Płytki palcowe ząbkowane i płytki podtrzymujące n oże, s ą też stalow e. 
9) W ciągu pięciu sekund mużua. wyjąć szt:.ugę nożo w ą . 

10) Łyżwa daje się nac:iągać, w skutek czego linj ę n ożo w ą utrzymać. mo7. na zawsze we właściw em p oło że niu. 
11) 8i lu e i pewne zazę ui cuie , które pozwala pu s zczać w ru ch m aszynę zaraz z mi ejsca, nawet w gęstej trawi e Lez po­

trzeby cofania maszyny. 
Powyższej wylic.:zone techniczne zal ety posiad:ij i! pi erwszo r zędn e żna czeni e i one to s tan o wią przy czyu ę wyższośc i maszyu 

Deeringa i dostatecznie wyjaś uiają wszechświatowe uznanie, jakie so ui e zd o by ły. 

~Zua.czny zapas częśc i zapaso wy ch do wszystki ch maszyn zuiwn yc.: h Dee rin ga zn ajd uj e s i ę zaws ze u uas na s kład zi e . 
8zczegółowe, illustrowane opisy maszyn Dee riuga w j ęzyku pols kim JH z esyła się na każde ż.frl1L ni e od wrotni! pocztą. 

żniwiarki kosiarki Dee riuga z j ednak ową dokład u oś ei1} i precy zy ą p racuj ą na ziemiach ci ężkich, średnich I lekkich. 
w sezouie ubi egłym ui e tylko że wszys tki e przez uas z fa bryki Deerin ga sprowadzo ne ż niwi nrki , i kos iarki z ostały sprze­

dane, alt> nadto znaczna część późno otrzymanych zam ó wi eń ni e mogła uyć wy ko n a uą, n ajwcześ ni ejsze przeto zl ece ni a są pożądan e . 

I 

! or~o~i~~~ \~~~ó~-c~~~~~kó~~ ~!~~~~r:ch 
otrzymal Skład mebli W. APFELBAUMA 

w Płocku. 
Sprzedaż za gotówkę i na raty . 

ROMANA" 
Mikazyn Kapeluszy Damskich 

Modele paryzkie i fasony krajowe. 
DOBOR KW 1 AT Ó W SZ'l' lJCZNYCll. 
UL Grodzka N• 47, dom p. Adlera (dawniej 

Zatusldego J. 
====~~ 

I E h k, SKLE.P WYROBÓW gn. roc oc l TABAc z 1Yc11 
Poleca ś wi eżo nadesz le papierosy obstalu11-
kowe „Prawdzie" i inne w gaLunkach wy­
borowych. 

Vitra.upha.nies 
francuzkie naś laduj ące w zupetnoś ci szyby 
różnokolorowe oraz latarnie acetylenowe 
uliczne i wielki zapas karbidu, po zniżonej 

o polowę ceni e otrzymat sktad mebli 
WŁ. APFELBAUMA 

w PŁOCKU . 

. J Jest do sprzedania garnitur mebli 
skl adaj,1c y s i ę z ka napy. ; tolu , 2 fut cli i 6 krze­
>C I. o raz zwi erciadle i stolik du kart. 

Bl i ższa wi a d omobć u \\"-go Brnd ziós kicgo-uli ca 
Dobrzyits ka, dom p. Ołdako w s ki ego :llii 17. 

J est do sprzedania folwark 

Umienino-Łubki 
powiat p!ocki, 10 wiorst od Placka, 4 wior­
sty od Bielska, 273 morgi przestrzeni, z in­
wentarzem żywym i martwym, z posesją 
od dnia aktu,- po 2500 rb. za w!ókę. 

Bliższe wiadomości na miejscu u ~tani-

1 

sława Mazowieckiego, lub u w laścici ela re­
jenta Maiowieckiego w Ciechanowie. 
...... „„„„„„„„„. 

Paten to w. w Angt ii. 

Creme CAZIMI 
METAMORPHOZA 

przeciwk o 

PIEGOM. 
Pr a wdzi1< y tyl ko z /1 Jf' . . 

podpi so m ja k obok c;:alćf-?.n C,. 
Bez tego podpisu vod1·obiony. 
p rzcd aż we wszystk ic h Apt e ka clt , 

S k.Jadacb Apteczn y cb i P e rfu111 c rjacl1.­
Sk lad y g.lówne w Domu H and low ym 

I. B. SEGALL 1v 1\"ilni e i Odessie. 
IV 11·a r.;zawio u Fr. Pulsa i 

L. Spiess i Syn. 

WYŚMIENITE -------------------------- -- ---
i 

••••••••udelikatniające :::::::::1 • 
MYDŁO "',1;',~;,~,~f-ŃSKIE I 

WARSZAWSKIEGO LzA~ę~~L?iRJUM CHEMlCZNEGOl 111 
Fijołka, Konwalii, Buk. Tatra i Róży 

Cena kawałka 15 kop., najwyższy gatunek 25 kop. i 15 kop. 
Dostne możn ZL we "szystkich WA~nleJszyi.:h })erfumerJnch. 

-

ZJ\hLAIJ G J\ LA NTEllYJ NO-J~'J'!WLJGA 'J'OR SK! I_ g O- ~et~ t s ~·,kf~ i~ Ó W 

KAROLINY DĄBROWSKIEJ I zuatnych na opas J -o i 0 letnich. Wiado-

1
. . 9 I moś~ na miejscu w KLJCHAIL\Cll , kolo 

1 otą;1at1ta M J.J , GośJi c. 

przy [iO lllin a SiQ Sz . Pu b l icz11 ości , vro- I ----- -J t d-------1--:-- ----· 

d 
os o sp rzOl arn a 

sząL: o łaskawe wzo· ]Q y. 
0 

w dominium Suszewo, pow. lip noski ego 
W tymże zakładzie jest bi blj oteka do 

m u ycia, złożon a z ki tku et tl ziot 12 krów i buhaj rasy Simenthaler. 

Redaktor Wydawca Adam Grabowski. 
.l{oaB0.4e110 lle11aypo10. r op. Il.40llKl> 24 Man 1900 r OAtl. Druk K. Miecznikowskiego vr Placku, ulica Warszawska . 


